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- Bngaci biedacy 

L01 1DYN (PAP) - Dziennik ,Evening 
Standard" donosi, że premier Attlee 
zwrócił się <ki prezy<lenla Trumana z 
propozycją wysłania brytyjskiej misji 
rządowej do Waszyngtonu. 

Na cz.cle tej mi6ji ma stać premier 
Attlee, w skad jej mają w~jść m. in. mi­
nistrowi·e Bevin i Cripps. Premter Attlee 
zamierza omówić w Waszyn~tonie sy­
tuacje g-o~podarczą Wielkiej Brytanii i 
przedstawić prezydentowi Trum.inowi 
szczegóły brytyjskie2·0 planu gospodar­
czego. 

Przed<' \Vszvstkim zamierza, ia1.; po­
daje „Evenińg Standard" - premier 
1\tt!iee uzyskać od Trumani> zgode na 
modyfikacj•e amerykańsko · brytyjskich 
umów finansowych. 

Równoczei§nie p•rngnie Ati.IJe.e zrewi­
dować układ anglo-amerykański w spra-

Sprawa Grecji 
na Radzie Bezpieczeństwa 

NOWY JORK PA!P .. ~ Wczoraj 
wieczorem po debacie nad skargą egip­
ska Rada Bezpieczeństwa powróciła do 
i;;praw grecki-eh. 

Delegat Pofski arnabasad:or Lange re­
fero·wał dale.j swój wni-0sek rezobuciji, 
wzywającej cztery kra;je bałka!J.ski:e do 
przedsięwzięcia kroków, celem przywró 
cetnia wzajemnych pr!Zyjaznych st.osun­
l<ów. 

\Vobec z<lecy·dowanego s-prz;eciwu de­
•egatóv,' USA HVielkiej Brytanii 1JIZCÓW 
rn rez·oluc.ii delegacji p.oJskiej, należy się 
liczyc z tym, iż nie uzyska ona na ra· 
dzie po!Parcia '"iększości członków. . 

Ambasa<dot Lange, lYroniiBtc swe·g-O wmo 
skn. oświackzył, że .startowi oo prakty­
czne ro;Zwinanie, które odrzucić mme 
tyko ten, kto nie c'ftee by p0mzumienie 
zostało ~ąguięte. 

Od'.Powla<la~ą1c na -0strą krytyi.kę de·le­
ga ta USA Johnsona, fo rezoPu!ctia jego 
jest tylk-0 odwołaniem 8tę, <l:O dobrej wo 
li stron, dr. Lang.e oświadczył, że w.ięk­
•wx rez·olucji Rady . Bezipieczenstwa 
iest w istocie te.go rodzaju .apelem i że I 
mimo to udafo sie w ten sposób położyć 
kres wo1jnie w Indonezji. AmbasadoT Can 
ge zaznaczył, że nie jest Politycznie m~­
drze dążyć do ni~ągałnego porozumie 
nia. · 

Dele·gat francuski Parodi wyraził na­
dzieję. że sprawa g•recka nio o·prze się 
o generalne zgromad'zenie ONZ. 

V\Tystąpienie Pa·rodi'.ego wytnierzoue 
głównie przeciwko delegatowi USA, u­
waża sie- za po.parcie kompromiS-Owego 
stanowiska polskiego. 

wie połączenia stref okupacyjnych ·Nie- pra::,owej. że rzą'd USA zg:o<lzil się na 
miec. 'odbycie konferencji z przed<:tawldelami 

Poglosr.i o maj;,tc}
1
m nast;ipi{: WY.JCŹ- \Vidkiej · Brytanji na· lemat możliwości 

dzie pr.emi .r/CJ Attlee do Wa8Z)ngtonu złagodzenia warunkĆJ\ . poży(.zh:i amery· 
są pn::edmk1krn komeinh:irzy i dyskusji. kai'lskiej "d~a 1\Vielki~j B•·ytanii. 
Podaje 'się, że wyjazd premiera AHl.ee NOWY JORK (OiJ.sl wł.) - „Chicago 
nast<)pi jesz!'Ze \V sierp11iu br. Ozna·rzało Sun" donosi. ż~ rząd Stanów Zjednoczo 
by to, że rząd brytyjski uzależnia wy- nych za pomoc<1 nieslychanego „nacisku 
knnani*'. swe1ro lllauu ~O„'!.JlOdarczcgo od dolarowego na Anglię" zamierza uczy· 
stanowiska Waszyngtonu. 

1 

nić powolnym sobie rząd premiera ~ Tak. tak moi drndz~, l:immcj ... zy 
WA.SZYNCIT01 • (PAP) Sekretarz Sta Attlee i w ten sposób zrealizować swe cy . . każdy muisi dźwi1gać swój własn. 

nµ Marshall, oświadczvl na konferencji zamierzenia odbudowv Niemiec. cięża·r ! 
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an di a • 
1 o z ONZ. 

Nakaz Radv Be2pieczeńslwa o zaprzestaniu 
dz·ałań wojennych nie został wyko1J,any I , 

LONOV1 (PAP) - Premier- rządu in-,. Jednocześnie .rl.ąa ll'fuol"ICZ@lz'Wr0-'1 obecni w· czasie prac Komis,11 afb'itrazo· 
d~n~zyjskiego ~r. A!11ir . Sja~ .. rifudim cił się._do r~ądó~ .Zwi~_zk.~ R. a<l.zi!!ckieg~, I węj, po. \.~ołane. j przez Radę Bezpieczeń· 
oswiadczył w dniu 5 s1erimia, tz rząd I Franc Jl, Chm, fh <raili, Nowe.i Zelandn, stwa ONZ. . . , 
jego nie rozpocznie rokowań 7 Holandią Persji, Hi1!dUS<t;mu. Pakistanu., Sjamu, fi- LONDYN (PAP) _ w dł d · · . 
przed przybyciem do indonezji komisji lipin i państw Ligi Arabskiej z prośbą o I . ·I · .. J ·. k t f ugl ?ndtesie 
ONZ. . I wysłanie ob$erwatorów, którzy byliby m~ ~ozg 05~1 ogia a~ a, rząc m on~· 

m1111111111n11111111111111111111111111111111111111111111n11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 mnn11111111111111111111111111111111111111111111111111111 Il zyjsł<i- oskarza Holandię o pogwakentc 
zalecenia Rady Bezpieczeństwa w spra· • Otwarcie I. M ądzynarodowych Targów Gdańskich w Sopocie wie zaprzestania działań wojennych "' 

I 
szeregu wypadków, przez zajęcie Gom· 
bongu, miasta położoneg-o o 160 kim. na 
zachód od Jodiakarta, wywiad samolo· 
towy na południe od Mawang, zajęcie 
miejscowości Crisses we wschodniej cu 

Od lewej do prawej idą: Dyr. org. - han dl. M'I'G - J. Kobnyń~ki, dyr. nacz. MTG 
M. Drozdowski, Marsz. Rola Żymierski, i Protc ktor MTG wicepremier Wł. Gomułka· Wiesłuw 

ści Jaw.y, operacje „oczyszczające" na 
Madurze oraz operacje „oczyszczające'' 
na Sumatrze. 

Transporty żywności 
z zagranicy 

WARSZAWA PAP. - W ciągu 1ipc<1 
PrzyhYło do port6w polskich 19 statk(J\\' 
z żvwnościa poc11-0dzll,icą 2:łówniei z za· 
kupów ?ia wolne dewizy. :Zaległe dost -
wy UNPl;>A stanowiły zaledwie czę„; 
ty.eh trn1w;·po rtów. 

'i\7 transportach µowv;ż...;;zych PU' i·'­
zi·onvcJ1 zvstafo: 9.500 ton pszeuic~. 
11.727 ton żyta i 28.191 ton mąki pszc11-
ne.i i razowej. Pochodzących z właSinych 
zakupów oraz a38 t>011 mą.ki pszenne.i. 
312 ton płatków owsianych z dosta v 
UNl?~A. PDza fJ:·m tranSJJOrt-1· THnv•·•;i;sze 
zawier~h· 490 ton mi~a i 227 fon ryh, 

Szwecja przeciw mącie· elom • 

OJU 

W drodze d·o Pol.ski ;,11ajdu:io sic JO 
statków z żyw11-0ścią. \vioz11,qrcl1 17.i3D!J 
t-011 1i11Bki pszennej. zaku.pionej w Ame­
ryce za wolne dowirzy. 

Apetyt na Grenlandię 
~OS'".. PAIP. - Dziennik •. Trud" 

s~w1~rd:za, że. w ostatnim czasie wzmógł 
s1~ s11l.111e nacisk USA na Dani': w s.pra 
wie ustaJJienla Grenlandi~ Stanom Zjed­
noczonym. Dziennik radzie..:ki obala twitr 
d? ·e Amervkan6w, ża chc;i „.,i %a\\'­
rze0 umow z: Danią w sprawie Gren la n 
dii w ramach ONZ. gdy.i.; - jak st\ ricr­
dza .,Trud'' Ha fiut ONZ nie lJL<::<'\\ idu­
je możliwosci nstft'pi-euia bar. W<>i.sko­
\\·~rc.h 11rzcz jednych człc11ków ONZ in­
nyn' ~1.loJ1kom tej organizadi. 

łlaród, który się nie da wciągnąć w grę anglosaskiego kapitału 
SZ.TOKtiOL'M PAP. - Jeden z czo­

fowych socjal - demokratów szwedzkid1 
adwokat Georg Branting, syn wielkiego 
socja!i.sty szwedzkiego, stwierdza na ła­
mach rządowego „Morgen Tidningen", 
że konfe1·encja paryska, wbrew swym za 
łDżeni-0m, zamieniła się z konferencji go­
spodarczej w konferencję wybitnie po.li· 
tyczna„ na której mają być rozstrzY'g­
ni ' te kanitalne ZRS!:adnieniri. hedace Przed 

miotem s110ru mię1dzy mocarstwami, jak 
np. sprawa 1ńemiecka. 

Zdaniem Brantiniga, -0 s11oso-Oie rozwią 
zania na k<JnferencH J)aryskiej tych spor 
nycih problemów poMvcznych zadecydu­
ją wyłącznie interesy mocarstw zad10d 
nich. Adw. Branting zapytuje, czy wo­
bec tego Szwocfa. powinna brnć udział 
w tej konferencji. 

SZTOKHOLM PAP. - Szwedzki mi-

niister spraw z:agran.iczn~dl Unden \vy­
głosił w Stroemsta<l J11'Z{;ntuwic11ic, w 
którym zaznaczył, i;; SzwecJa pragnie 
prowadzić samodzielną politykę zagrani­
czną niezależllą od gry wielkich mo­
carstw. 

Szwecja - oś\viadcz~·ł Unden - pra­
gni' współdziałać ze s„n,mi sa.,siadami 
skandynawskimi i wierzy w po!coiowa 
orzvszłość świata. 
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Polska w oczach świata 
Przegląd prasq zaqranicznej 

Zainteresowanie sprawami Pobl;.i wvd<itnle BQ1'NJ/\ÓW l Cljf.OPóW. /flfl(I, uderwjq- jącym systemie wschodnio - europejskim (lok Europie, przynio.~ą również pożytek całemu 
tośnie na całym świecie. Nawet niaprzychyl- cq cechą jest względnie wy~old poziom 'Jd· „Titnes" nazywa d1>n1okracje ludowe). kontynentowi europejskiemu. Jedyne nie-
lla nam prasa anglosaska zmusz'.)11<1 1.•.; t ''"'»<'• ministracji u.ądowej. Poi.~ka mu now1 go- „Obchodząc niedawno trzecią rocznicę bezpiecze1istwo dla Europy powstało by 
ilzać oczywiste fakty poslcpów, I""·'' ''<ionych spodarkę planową, a gdziekolwi.., k ro7w10· P.K.V-V".N. - czytamy w „Times" - Polacy wówczas, gdyby wschodnia jej część zam· 
llrzez Polskę na wszystkich pohch oziatł\Jno- wiałem z ur:u;ctni}wmi, 11Jydy niv. m/.11Wwio/i byli w .~tanie potw/er<lzić, że produ.kcja wę- lrnęla się w sobie, odmawiając ekonomicz· 
lei g<>spodarczej, administracyjnej i pol;tycz- ze mhn oyc)/r11l;owo, kc'/. J,y // 11acln ci<JJJ„rl gl<r za pierwsze półrocze 1947 roku była o 7 nej współpracy z zaclwdnią Europą. Ale -
~ej. Oto garść charak.lcryslvci "l'f: :h głosów n i , słlliac fahlami 1w zeiwr;;/onii>„ . .J11s11 (•. 7.E milionów ton wic;ksza, niż. w identycznym - poclkreśla z 11aciskiem „Times",-~ądząc 
prasy angielskiej z jednego dnia: POLACY .MA.JA WTIOD70NE ZDO'.NC.SCl okresie u)Jieglego roku. Rdw.noczdnie ogól- z przykładu Polski .Qie należy się obawiać 

„Manchester Gµardian" zumies~cia <t'lykul 1 lN'fEI.lGiiNCJĘ, STOJĄCE DUZb PON <\D na prodtikcjo węgla w roku 1946 była o 8 lakiPj ewenlrialnośd.„ Polski Minislet 
swojego stałego korespoudenta wr Jl.fosk ,1,ie, PRZEC1TfTN08C. J>. P. R-QWCY PR/\C:tl.JĄ milionów większa, aniżeli w 1930 roku, co Przernys'u i Handlu oświadczył kilko dni 
P· Aleks·andra Wertha, który w dmdr.e da An- S!lC7.tGl>LN IF INTENSYWNIE i-· 1 ':il)t.NlĘ JC'.SI barclzo poważnym wzrostem, biorąc na- temu w Paryżu, że ·decyzja polska nie przy 
glii zatrzymał się na czas jakiś w Pni><:<?. MóWIAC - DUŻO LEPIEJ, Nil :CH PnZE- wet pod myagę znaczne zwiększenie pol- siąpienia do konferencji paryskiej nie wpły 

„Można śmialo powiedzieć, - kon.~laluje ClWNIĆY. WIELU POl.AKÓW PRZYCl /\GA skiego przemy.~łu węglowego, jakie nastąpi- wa w najmniejszym stopniu na chęć utrzy-
p. Werth w artykule pl. „Nawa Polska" _:__ P.P.R., PONfEWA!'. NA JEJ CZHLE STOJĄ ło od tego czasu'.' mania stosunków handlowych z +achodem'', 
że ZE WSZYSTKICH ZNIS?.CZOVl' C:Tl '" l1A- NAJtEPSZE UMY,C::ł,Y. POLACY SĄ NARO- Omawiając nas tąpnie fakt, że pomiędzy „Times" dochodzi do wniosku, że dobra-
JOW EUROPY, ODBUDOWA POLSIH .Jf:-ST DEM MIŁUJACYM WOLNO.<lć. TA \ ·\JOT. - pmłslwawi wschodniej Europy ustały dawne byt Europy jest nievodzielny i podkreśla ko· 
NA.JWJDOCZNIEJSZA. Warte jest to tym NOśC - STWTERD7.A P. WTiRTH - JST- waśnie i ryw,alizacje, że państwa te powiązały nieczność wspólpracy wszystkich państw. My, 
silniejszego podkre.śle11ia, 7.e whz::z„nie Pol- NIEJE W POLSCE." się s..:tiregiem korzys·bnych układów gospodar· Polacy morżemy stwierd2ić, że oddaW111a ie· 
ski było bez porównania większe, 11i~ w ja- Przez trzy lota propagan·d,i reakcyjna wmu- czyeh i poli[yczL1ych „Times" pisze: steśmy zwolennil\'.jlmi jak najszerszej współ-
kimkolwiek z innycll ok1.1powanynh kia jów. w.i ała w świat, . że w Pofsce p\IUUje IPrror , „Jak n(Jjbardziej uderzającym pciylilaclem pracy wszystkich państw pragnących utn:y-
DZISJEJSZA POLSKA DOBRZE Sili >.'flPiff!- chaos i brok jest elementarnej wolności. f'r:t,0· je.st nowy układ handlowy pofakp-czecbosło- mania J>Okoju i gruntowania swojego dobro-
ZBNTUJE. JEST ONA ZWAR1' Ą.,' JEDNO- rlowa·ln w tym, jak wiadomo, pr(l,Sa "IDHlosas- wacki i. zasięg wspólnego .Planowania, do bytu. Uważamy, że Polsce, choć pracuje ni!l 
LITĄ i nie ma więcej problem(,„.., mnfr:: jszo- ka. Ale filkl y - i;;ik rqówi aQg.ielski pr7.ys·lo· k tórego oba kraje dążą. Czeclwslo>vacja oglądając s•ię na nikego, jako państwu naj· 
ściowych, które osłabialy kraj w okresie wie - to rl7.FC7. t1p~rta. Te to fol>l.y naszej no- t?rzystqp1la do pomocy Polsce w utwvrze;tiu bnrdziej zniszczonemu, należy się słusznie 
międzywojennym. · wej rzeuzy'wislości nie d!!.dzą się dłu.lej ukryć . nowego przemysłu sld/owego o wielkiej zdol pomoc ze strony państw bogatszy~h. bez zą· 

Przesunięcie Polski na 7.at!l1!id - pisze Trndno jo~t pisać o Polsce źle, 1-ledy tysiące no~ci produkcyjnej. Wymiana llanlilowa dania od nas rezygbacji z naszej stiweren-
WE'J'lh - zmien11o znacznie pocl»l,1v1ę eko- cudzoziemców, którzy zwiedzają Polskę w m- między obu kiajar,ni zostaje znacznie roz- ności. Również w żadnym wypadku nie mo· 
nomicznq Polski. Nie je.~t ona jui więcej leresar.b stwien17-aji) coli wręcz p1zeciwne'lfo. szerzona''. żerny i .nie będziemy obserwo'l'lać obojętnie 
wielkim śpichlerzem. 'Natorniw-1/ s!<rnie się Trntlno jest o-O ecnie pisać o Polsce ile, ki"dy Oceniając szanse powodzt!nia nowego syste- próby odbudowy imperializmu niemieckiego 
jednym z najbard7iej 11prz1mn .·i! 1wi ·J101'11 trzeba się rm>sić o polski węgie,l i wie.Je in· mu ekonomicznego Wschodniej Europy „Ti- i nie damy sobie wmówić, że to ma oznaczać 
krajów europejslricli. W OC:0 1.N' M R07.,. nych towarów, będących protluktem polskich mes" stwierdza: otlbudowe Etu.opy. 
RACHUNKU POLSKA ZYSKALA. .rąi- i mÓ7gów. „lm większy bęc/Zie zasięg samopomocy Poza Sio.wami uznania dla wysHków Pol• 
Kiedy byłem w Lll/Jlinie w 1944 raku - Najpowa:imiejiw.y dziernnik angielski „Times" {pa1lstw Europy Wschodniej), tym większe sk\ pruguęlibyśmy konkretnej pomocy dla na-

opowiada p. Werth - niemal ka2:dy .t:ył ?. w obszernym artykule wslępnym przytacza są szanse powodzenia. Nie 'ulega najmniej- szego kraju, pomocy, która niewątpliwie sto• 
czarnego rynku, jak w czasie olri.loncji. Na- osiągnięcia Polski jako typowy przykład wy- szej wątpliwości, że · korzyści osiągnięte krotnie się pn:yczyini do rzeczywistej od:bu· 
.~tępnie widziałem Polskę w /ecie 1!1'15 roku. ników, kliJre można . uzyskać w nowopowsta- przez wspólne planowanie we 'vVsc110dniej dovry Europy. E. l'J. 
Państwo źylo jeszcze w .~tanie polity <:2nego 11-1111-m1~1111-1111-.il!m1...-HU-i1N-lllł_...t111 ... nu-111-1111..._1P!-1m__,i111_1111-1n1_'"...,""-""-""-1m~1 

~~~~~1~~e~ :~~:~~ s~:wz~~~~~~~::;\~~ć('~y;'::): W. ·yrok na Au· I· ·ustyn· sk1·e10· ·1 Skę >ze fórmy 110v.rego ładu. OllECt..:TE - W 
-:>KRESIE DWULETNIM - P.O :ł:V!CE SĄ 
UDERZAJĄCE NA KAŻDYM KRm\!J. NA 
KOLEJACH NOTUJE SrĘ Wl/lKi~ZY RUCH 

~~:X'i.~<f.rv:;JE ~gR~~7<~:~·~T~J~~~: łlączelny redaktor ,,Gazety Ludowej'' otrzymał 15 lat · więzienia, ks. Pawlina 18 lat, 
BUDOWY. GóRNiCY, KOLE.TARZE J WŁOK U • • 
NIARZE PRAcowAu z NIESLYCfl / NYM Maciejec skazany na l\arę śm1erc1 
ODDANIEM, ISTNJ'SJĄ JESV::ZE BRAiq 
A.'PROWIZACYJNE. Siedem J ;>ói procenl 'WAR SZA WA PAP. - Po diw ud.ni o- Chorąży Zygmunt Maciejec skazany Sąd stanął ria słaifowWI<tl, ze red. Au· 
ludności ludności Warszawy fPst. C'lrorvch wym procesie, Rejonowy Sąd Wojskowy został na karę śmierci, utratę praw dby- gustyńskiemu udowodniona została 
na gmźlicę. ~Ie jakkolwiek wi·'le imlzi ży- w Warszawi.e wydał w godzinach ran- watelskicb i honorowych na zawsze oraz współpraca z nielegalnym podziemi~ 
}1'1 jeszcze ubog.o, Polska nie T'lO:i.I" „„/iczw: _:i I t k ~· ł · d • • i • się do glodrt'[ących pań.~tw w Eumpif'. nycb <1111-i-a 6 s'ierpniia wyrok na ft:'ł..1 '31 <· <>ra on.1skat~ ca ego mienia. współu z1a,ł w zamianie zagran czneJ wa 

Najważniejszą może rzeczq _ pisz•J da- na.cze.lnego „Gazety Ludowej" i wsipół- Umotywowanie wyroku srtwi.eirdza, że łuty na cele 0<rganizacyj.ne podziemfa, 
lei p. Werth - jest niemal CA·f..!~OWJTY oska1rżonyd1. · sąd wziął pod uwagę duże napięde zlej podżeganie kiie·rov.onika d'rukarni diO dro~ 
POKÓJ WEWNĘTRZNY w POLS"CE. Przeje- Skazani zostali: Zygmunt Augustyński wOili u wszyst:kich trzech oskadionych. kowania ulotek WIN-u, gromadzenie wd'a 
c?ałem san:wc11;ode1h z~oczną c~ę.Yu Pol'.'ki, na kar„ 15 lat wifzienia ks.Leon Pawii- W wy.padijm ks. Leona PawHny, uwzgłęd domośd srtano\'!tiących tajemnicę p.ań-w · tym wo,ewodzlwo b1alostock1e - re1011, r • • • ' •• 
kt6ry rok temu uważano za nuder niel>ez- na k,arę 1 O lat w1~z1en1a. Jedinocze&nie niono szc.zerośe jego zeznań, w przed- stwową dla dalszego pr.veka~ywania. 
piecz_ny. Obecnie rzadko zd~rzajq si~ tn nie_- i z wy:ok.u są<l11 ooaj d sikaz~ni :ostali! po- wieńshvie fło red. Augustyńsk1iiego, zaś Również j ks. Pawlin~ udowQ<linione 
przy1emne rzeczy. Amnestia w lul ym fclk- zbaw1e01 praw obywatelsk.1ch t hono.ro- u d)()r. Madejca, sąd stwiierdził wyją.tko zostafo gro.ma<l·zeniie i przekazywanae 
tycznie zakońc.iYła działalność . ba.ad, które ·h I t 5 ~ I ; ·t • • ik , _ k <ll'wo' • t pow 0 • te funk h M :Jizez długl czas były tak 1>ev.11e11sow11ie w- ~yc na a· ' a L~ (~e zos ame ttn s on wą SZI 0 1 se POS' ę, a· la go ·.,' • wi,ad'omośd, zaś na o or. adejcu S!p'O· 

ehęcane przez . pewnych soju11zniczyc/1 dy- . fi~lwwane eałe rmeme. ciona,riusza Be.zpieczei'isitwa. czywala również i wiina kradzieży clwóch 
plomat6w. Blisko 60 tysięcy osób złożyło - · rad iostacji j dwóch karabinów 

bro=~::.~:r~~ci~ó~~q~o::at~~tr;~fc~~ie_t p. O y m ·1 s 1· a r z 9 d u L I o p ·1 s a Q,kadeni ;,,~l'~li. iwy~ ~)die. 
Werth - ze Polska rzekomo odrodziła się 'I Skaza•nym na w1ęuerne .prz%ługu]'e pi-a-
wbrew istniei:tiu rządu. J\le kaidy -' mówi • . _. wo wniesiieni a Sikar.o-,i -rewizy1·ne_1• <lio Nair.. p. Werth - jest wewnęltznie przelwnany, p · ( · ) „ ,...1,1 lł ,.,.,. Li 'b J 
ii ORGANJZACY JNE UMIEJIJTNOSCI RZĄ- ARYZ ol>Sł. 11rł, . ..... P~ sruuo;wym Po tn·twi~ezna wy.stąlP a '!- rziiiuu ·16P•Sia. wyższego Są<lu WojGJko wego zaś ska-

· 
2 
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• ••• ' ',.. „. Bar„1• ..... , b or. z·~""!.'.'c~ na :... ........ ro..r>e dy ,,· ... ,.,,„.· ~ za ny· ac1e100 ma ""'"'. a . ym in.rawo Cl!!'" , 

Du I JEGO 7.Dol ~ro'"ć PEZE'"ID"\l.T" NIA s.iedzeulu minl.sirów biS1.Pnńsikjeo-o ~ą· Pre1n:ter Elopi8 udał s-1ę do iprezyil~a 

1 
M . . t ' . .i 

BYŁY TAK SAMO WAŻNE 1nA J}ZTfłA du e t11i1gracy:ioego wydaoo koimuoikart- •. ,.,. .• \li'"'·' ,_,..„ """ „„ '"'·• !:"~~ ..,.. 
ODBUDOWY, JAK 1 - CT/IlKA PRĄCA RO - zawiadamiaJ:1cy, że ht&r..pańska partia ko i:abinetu. wołać się , d<l łaski Prezyda.11'ta RP. 

2! 

Gdy motor zaczqł zn~w vr.acować, j,ego pytanie, ale- ni,espad1iiewanie n1sły­
,Grek po·d'ło0y·ł l)Od kofa dwa ol1brzymi.e ·;;iz.aI odipowie·dź w do,8.6 popra\v.nej an­
'kamienie, kl6rc mia1v ode·R"ra6 1 rolę 11:<- gi,e.Jszcz:rJ.nie. 
muka. - La.tam.! OibElenvuję ! RoQ~ię 7,idjQciia 

- Kontakt! fotografi.czne podc7.aS lotu. ~0~11mie pan. 
· - Kontakt! Wi;;kazal na sw-ego kolegę w bufach t 

I znów mo-t-or stanął. Mioe~dizy On:1ka- serd0e.c1mie sie roześmiał. Jeg.o kolega 
111i wyw'i:l.\1zat s·i·t>: o,żyv.'km~;· d.ialog, zres?,- skrzywi~ nroila w u-śmiech i zac~nJI z tru­
tą 11jezroz11111inły <lila Ang-lików. detn przyphw;; pasy s'J)adodHonu. St}1Hk1-

Pmvtórz-0no tę sam11 oper,/~ 1i:i~;rn dmm za ża<ln:i„ cent:, ni,e. dhcirlł włazić n.a 
razy, zanim mofor ·raczył dz:ia-lać na <l0· d\va ciep<Je pfa•i'}Z·cze. \Vysold. brodaty 
bre. Cały s:imolot ·Ut'żn ·ł, ztlawalo .sie, .że Grek porprnwiq ~wój .'lfal·O:\VY helim i po­
lad•a chwjfa_ -01detwie ~~e od 7.i,rlnii. rL:ih:; kaz:il Ang-l1ik-0m. co waściwic ma w \Vor­
by1: niesamowity. Bvło równie1i wiele dy ku, który tr·zvma w ręlku. Okaz.alo .się .. że 
mu i il'ł-0mteni. Anglicy stali i śm i ::iU sic. w.oN•k z:i,wietal w sobie st.are, znii..'lz·cz.o.­
.i:(aptem. jak spod 7,iemi, wyrnsto dw(loh ne b11t:y, pnszki od lwnserw j p·u.s.te lrn 
g:rec1cich lotników, g-0-toWYch d•o -0d:loit11. tclki ... 
Na giłowach miel i d;tiowne. l"ltaJ.owe heł- - To znmim<tt bnmib! Bomib w o-glilc 
my, podobne rnczeJ do fa.Jelc J ecfon '7.11ic!J ! nie mamy. Al'° wys.tarczy, aby na,st rn­
był u1bra11y dosł-0wnic w dwa cieple .płn- S.7.,yć W'loc~1ów. 
szcze, które n-0siq {)•prócz k-0mlhinczo,111. Znów roześmiał się i UO·kle·pia·ł T lpa 

Na n-0·ga,cih miał swnrowane do k-0Lrn P.G plecach. 
'Jtpfy, 1 - Tak, bratku! Lećmy razem, co? Zro 

Wy.soki lotnik. rnśmiec:hną.l siq do- An- 1

1 

'bjimy zd•jęcie. Co pan na ·t-0, „Jnig-Hzi"'2 
?:lików i zasah1 t-0wał. - L~cie~, na tym? 

- Czy pan Jata na tym· hi.'P·o1potamie?, - A cóż wy my1§1ic.ie? To jest nie·zły 
~ zapytał Tap, wskazu.j ąoe r1a „Brege" I samolot. Be:dzienw lata·ć nisko. ze zna­
Nie wied1:ó1a'ł •7.reszta. czy Grek z:iiozmnie czniej,sz,e.j w.vsok.o,ści ni:kt nas ni•e d-0:ir·z.:v. 

To p'O pierw~e, a. p-0 dT1u1gie ~osi nie 
u1111ieu,ą slrz,elać clio n~sk-o la tająoey:c11 ma­
siyl!l, Jedno t~1 lko n ie dobrze, 7.e nas mo 
gą 'Pmli&tne,J1li(; G!"e•cy, Stnel·aj1~1 na chybił 
fratfH. 

- Ni:e, dlzięknoę za pro;po'zyicję - oid­
J}O\Viedizia•ł Tii•p. - Brodiacz ~nów się 
r<nesmfat 

- Naiwwam się - Nitraleksis. Ciei'lze 
"if'I. 7.e Was po:rnafom. ,.fn.gJiizi". Bę·d1zie­
my lata ·ć rnzem! 

tiacky, który doty.chcza.s zachowywał 
mHcz-0-nie, 11śmi,e,orhtH1ił s}ę-, · Zapoz;nał Ni­
t• rah~·ksi.;;ia i J'e·go kolcg-t>·, małego Greka, 
~ cal1::i swo.ią e~lrndrą. Ma1ły Grek nazy­
wał s.ię Pa1pagos. „To - mój g-einerat Pa 
lJa•g{)s" ....:. powiPdr.iał Nl'traleksr.s, da.ł:.vc 
•do zrmrnmi·enin, ż-e ma na myis'l'i prnwdzi 
wi..ito generała Pa:pag·ol'Ja. Po prezenta­
c~i Nitrakk.sis za!.o:i,ył 1S'pad·oo11ron, w·gra 
molit si'e na przednie sie0clr..enie w snmo­
lo.cie i za·czqt kpić .z Parpngo.sa, który w 
iad-en sposD!b nie m6~'l trnfi~ do kabi ny. 
Orer .. cy meclumi•cy cloPomo;i:H m111, po 
pro~t11 wrzn:cni.iąc go d·o środka. 

Nltrnleksj:i co..~ krzylrnnł ·po gre.ckn i 
jede·n z mcdrnni·ków, st.o.ią.:c na czwor·a­
kacih w Mocie W.V'rznc.nł k3111ie~1ie z pod 
kat· sam(}hot.11. .J3reg·e" P·oto1czył sie po 
lotniSJk11. Angli.cy spo·dzi,e\vali si e:, że lad;i 
moment od.erwie •si1f'1 ocl ziemi. Jednak sta 
J.o się iirnc;(;e;i. Motor wylł niesamowi,cie, 
s·amolo-t p-0d1ska·k11:}ąc, toc·zył się ooraz 
żwawiej, nagle zatr:oo,1st się .ia k \V feb­
rze i o cJ.erwa ·ł się od ziemi. Leciał z wia 
lrem. Anglky z<l1umieni 1J01patrnli jeden 
na drinl.'iego. Mały Papagos wvnw..:ltiwa'. 
na pożeR"nanie r r:ką . Lu.fa CKM-u trmies·z­
·CZ·onel!() mi <ecl'zy kola1rnini G1·e·ka, ste-rcza 
la Jak .maszt. Dz:iwmr samol'Ot uiikł od· 
raziu we mgle. Dol;:i tv wał tvlko ieszrozt>, 

głuic:hy warkot motoru oraz od:gił()SY serii 
z CKM-u. To Pa•pa.g()S„ .Prawicfop;odobnie, 
konholo·w<:11ł si~y i moiż1lf\v1oiŚd swego !P'U 
pi'la ... 
~ Jn1~ po to<tnikn - r.zekł Br(;j-wier. -

Wis,zyscy wześmi·eli się na samą: m-yśl o 
Ni tra JiokSisie. , 

- To· sfooińc·z-0.11y wariat - -p·owiediział 
Ta!P. 

- fm wię.ced )}oZinaję Greików, tylm 
'bard1zi.e~ jestem pr:zeko·nany, że mo•gą 
naip•rawuę wy•iuac woj111e,i wfaśni,e dfate­
go, że są wsiys"cy wa.riatami, _- od1rzekł 
'J}()Wa7.,nie Qu~l!J. . 

- Po11w1śld e, fak'ie wła.sdwie szanse 
ma ta d:wójoka, o ile nartJorawdię; SII>o·tka 
Wł·ochów? - za'Pyta~ Richa11ds·on. 

- Szanse? .Jecletl przeciwk<> tysi1ącom. 
-·ocJ1powie'Cliział Ta}). - Ale co· pncznie, 
g~iy spotka się z eskadrą „42"? @o? 

- On gwiżdfże na to - powied1zfał Ri 
chardson. 

- OIJyha ?:e tak. P-0wie1n sz.czerze, je· 
7.e-li wrócą is·zczęśfiwi·e, i ten balbski kosz 
WY.idzie bez szwanik1i ze wiszystkich o­
vreisji - uwierzę w cuida ! 

- Gdzie, u diabła poc11r. iieli s1 e: ci Gre­
cy ze swodą benzyną? - Zdenerwował 
się PO\Va7Jnie liaoeky. ' 

Musieli jeszcze do~c dlru.go 1)<YC!Zekać. 
ZamiaiSt spod:ziewane1go tran8lportowca 
P·O up'ływie mniej wie·cej go·dz.iny nad\je­
C'hała ciężarówka . Na beczkac:h z ben­
zyną si.ecl·ziała inurpa we·sołv·cih Greków, 
którzy ·q--li -ba rdzo z1dzi1wieni zni·ecier•pli­
wi·eniem Anglików. Mellasa na lotnisku 
jeszcze nie było. Hacky_ 11iało tr·oszcl$l,C 
sie o t'o. cr.y zostanie zroz·11mianv - za· 
kla.:ł: '"PręidiZetl takie sy11y ! 1< ""'za jcie sie:! 

<D. c. n.) 





Wedrówki po Wybrzeżu 

e stylia polskie .bu zą podziw „~~-:0,::~:.~~:· ~:.::;:ct':,:,~:= 
'D . I I • k ~ 9 h Gd , k• h j Dzielnicowego, w sprawie urlopu z:aś clo rrzemvs w o i&nn1czy na Targac ans· IC Zwiqzku Zawodowe90. 

Tak się złożyło, że i w Pozn11niu i w Gda:li· CZYTELNIK Z XOLONlt BOLESŁAWÓW tro. 
sku do obiektów, cieszących ·się najwJęk­
tzym powodzeniem, należały pawllony włó· 
kiennicze.· 

Oczywiście nie jest przypadkiem, że' pa· 
wilon ,.B" w ?opocie należał do najbardziej 
ucząszczanych. Tęcz{lwe tarwy, pierwszorzęd· 
ne wykonanie, planowe rozmieszczenie eks· 
penatów, jak i ogólny wygląd całego sto1s­
.:a, przedstawiały się imponująco i wyrywa­
'Y niejeden okrzyk zachwytu wśród. zebra­
nych. 

Przysłowiowym kolcem róży było to. że 
wy~tawę tkanin organizowało Biuro Ekspor­
towe Centrali Tekstylnej (Cetebe), co z góry 
inż 02naczało, że transakcje na rynek ze­
Nnętrzny zawierane nie będą. 

Zawiedzeni zostali interesanci, a przede 
wszystkim interesantki, które przyjechały na 
Targi, by „coś kupić". -'" 

Wśród zwiedzających licznie reprezento­
wany jest świat interesantów z państw ob· 
cych. którzy z żywym zainteresowa.niem oglą­
:iaja nasze tkaniny. 

Szczególnie ciekawie przedstawia się stois· 
'<o konfekcyjne. Ubrania robocze i kombine· 
iony wyrabiane są na podstawie laboratorYJ· 
\ie ustalonych metod pracy: pr'lktyczny krój 

maksymalne zużytkowanie skrawków (okrn: 
Alone przez normy zużycia tkaniny na każdą, 

·sztukę konfekcji). 
Kongo belgiji;kie, knlonie francu~kiP w A-

fryce to główni od~iorcy tego towaru . .fragment largów ~ -Pawi !011 Rzemiosła Potsldeg{) 

ŁO ANDRZEJOWA. Powtnfen. Pcrn zanwldovrac.1 

o tym ·10.kcrle ·M!llojt Obywatelskiej. 

HENRYK OJ\ZESIAK. Rozi1miemy dc.:ikonet• 

le Pański ;tJal z powodu przerwania druku flO· 

wtełei. NlHlf'ly, - Nlc na to porad11tć nie 

matemy. Redakoja nasza zobowicµtrna jes\ 

przestrzegać dekretu rządowego, ogranicza, 

jqoeqo ściśle objętość gazet. ' 

J. w. w ŁODZI. Bardzo jasleamy n:idzi. gd] 

motemY wydrukować llat, artykuł czy tez 11· 

twór no:nago <ny!Rlnika. Wternz Wasz do clrll 

ku Jednak nie nadaje B1ę. Możebyście spró· 

bowali napisać coś proza, a przęde v.rszyst, / 

kim z żyoi.a Waszego v:tkładu pracy? 

I 
STAŁA CZYTELNICZKA. W sprawie po·„ro· . ' tu Pant szwagra ze Zw!qzku Radzfecktęgo ra-

dzimy Pani zwrócić się do Towarzystwo Przy. -

jaźni Polsko-RadzlE"-cktej. P!otrkowska 272 b. 

„Studenc:l•Normalnego. Kureu W11tąpnc~o" 

Nte widzimy nic złego w 1ym. >10 „TPMSW" 

Żeijda od Was dowodu, iż rzee1zyv1!ścte uczy-

cie się. Pzzyznacie chyba:, :i;e mo:illiwe eq wy. 
Spodnie z „genui" (welwetu) należą również \_ 
do tego typu ctftykułów. ma du ponwią-r.ek, koronki, przepiękne hafty . Stois,11.0 Bi~1ra .Importn Cc~tral~, Z'.lopat.rzr· podki ni&uczctwego wykor:i:ystywcmter leq1ty· 

Z 
. t· . k b ,_. na tiulu (wykonyw,rne zresztą w Łodzi) i wie· ma przedstawia się skrommeJ, anizell stoisko . . . . . 

uwagi na specy 1czme mors ·o - ry ac1'I le, wiele innych artykułów. Celebe. Napisy w języku angielskim, rosyj- mqcjf sl.udenck1e1 d!a otrzymam-a nlezasłuJz.o. 
charakter Targów Gdwiskich, puczeone miej- Jnż w cia.gu pierwszych dn; 1ainteresuwali k' . I ,_. k . 11 I 
6CC zająl sprzęt żeglarsko - rybacki. Nieprie- ' · 8 1 ~. 1 • po. 5 ~.lln oruz e sponaty w gal 0.tk.ach nego stypendiurr.? Zvrracamy Wam uwagę, 

siG povnżnie n.:1szymi wyrobami wlóki~nniczy- J i k l ł k 
<nakalne nbrania dla rybaków, udających sit: mi Dyi1czyc y, \•Vęgrzy, Francuzi i kupcy z in· w.yJasniaJą JUC e arty u y przemyst w o ien· że - jakkolw!ek przeds1crw1ałcrby stę s ra. 
na polowy, ubrani:i. dla pilotów morskich wy- rnczy ma zamiar sprowadzić z zagranicy. p 
1 

• 
1 

. . k. . d nch państw. Sądząc ze wzbudzonego wśród wa w Wasz.yin wypadku·_ ni'ł ż in 
«onane ze speqa neJ, gumowane) t anmy, o- gości zagranicznych zainteresow<mia, spodzie- Publicznośc syta wrażei1 opuszcza pawilon mo emy -
skonałe sieci rybackie, liny okręt 1we, pln~z- wać się można, że Targi przyniosą niejedną B" h d · t t terweniowo:ć no podsta.wi~ listu anonimowe• 
cze gumowane, nbrania marynarskie - oto je- włókienniczą transakcję eksportową. " ' przec o ząa na mne ereny wys aw~we. 
~na z form pomocy okazywanych przez prze- · go. 
1J1ysł nowo rozbud ownj ącym się działom go- l'~•1111111111111n1111•·1111,.; .1111 · 1 •1 1 1 1 1 1m11 11 1 11 1 11 1 r1111n1 111 111rt1111111111111 111 1 11 111 111 111" 1 11 1111 •. 1111 „1111111111n1 111111111111 1 11 111ij1ttll1r.11111K1H1111H 1 1 11i1 111 11 1 '1 1 1 1111111111 1tt 11111 11111 1 ~ 1 1111• 11111111111111ł1111111111111 11 1111 1111i111n1111111 1111 11 1• 1 1i11• iHlllllilflll~IJIJllilr!la!J!llllJiU: llll!ll Ulldi•łl:ll' l iimlimiii•il qt',l·· • 'll;,i·r.iill;llii!':1> 

~f,~~~rki narodowej; rybołówstwu i żeglar- Dobra nauczka 

ra~s~l'~"„'.~~~:~:~raia~~~(~7~c!:~~~ci{~~~~u~;;: 100 tys·1ęcy z·loty-ch k. OSZ • kape linów i stożków. Niej~clen ze zwiedza- _ 

J jących wprost wierzyć nie chce, że przepięk­
ne kapelusze z wełny, filcn czy sierści zaję­
czej (te ostatnie prodnkowane są w 100 pro­
centach z surowca krajowego) wyrabiane są 

"' naszym polskim Skoczowie (na Ziemiach . odmowa sprzedaży lub ukrycie towaru W celach spekulacyi·nych 
'Dawnych) i w Złotorii· (na Ziemiach Odzyska-
:iych). Kapelusze nasze nail'Ż.ą i obecnie do Ost~ln.in przep~·owadzon.e przez !Je!PgatuJ<l I celów spekula.crjnych ukarany zo!'lał g1zyw-
i.ajJersr.ych w Europie, a fezy produkowane Korn1s11 Spec1aln1>1 1 czynnik ~oo!eqny 11'1 [Ę·- ną w wrsokosc1 100 tysięcy ~lotych. 
K Polsce znajdziemy na przestrzeni o~ Casa- reni~ sk.lepow .rzeźniczych i s,~mż~wczych w] KAZIMIERSKI Leopold, wła:i.:ic:el sklepu 
.3Janki do Bombaju. 7o_d~1 oncnlacvJne .kontr-ole wy.ca~a.y, _ 1.e. wlti- rzeźniczego w Łodti przy ul. S'l~noweJ · :: 16 

Również oglądając dywany „smyrneńskie" sc1ci~le tych skle~ow w ~1cln wypadk11cn 'id· - za odmowę sprzedaży i ukrywao:e : malcu 
produkowane w Polsce (w J{;rzyżatce) wyraża- ma~iaią sprzedazy .posi~danych uitykułow ukarany został grzywną w wysokości 100 ty­
ją niektórzy zwiedzający wątpliwość, czy aby spo7.ywczych, ukrywaiąc Je dlil -:.elów· !\pektt· sięcy złotych. 
nt1sz przemysł potrafi wykonywać tak piękne lacyjnych w nadziei na zwyżkq ceo. 
rzeczy. Polska marka fabryczna i napis „ma- , De-legatura Komisji Specjaln'.!j w z.;odzi na FIRYCH H~nryk, właścici~~ s!t.lepu. rzP.Źl~­
de in· Poland" przekonwują niedowiarków. posiedzenin w .. dniu 5. 8 .. br. postanowiła w ~~egi:.__w Łodzi P~Y ul. Nal?1orlc'lwsk1ego Nr 

Cieszą oko nieSipodziewanymi efektami ró- stosunku do tych wszvst.k1ch n:;Lo 5:iwa<'. ~n· . 4 za odmov. ę sprzedazy nkrywa~i~ 
znorodne i różnobarwne tkaniny wełniane i rowe kary pieniężne. Grzywnam; ukarani za· smalcu .ukarany został grzywną w wysnkosn 
bawełniane. Pawilon zasYiJany jest poM tym stali:' · 1·150 tysięcy złotych. 
takimi wyrnbami. ·jak; bielizna, wyroby dzie· . MTLAN Stanisław, wł&ściciel sklep11 r?:eż- GAVvRYSZCZAK Eleonora, właścidelka skie­
wiarskie, pończochy, rękawiczki. aksamitki. n1c.zego w Łodzi przy ul. Tokar~1<.iei Nr 5 - pn spożywczego w Łodzi przy 111. Wojska Pol· 
tasiemki konfekcyjne. i elektrotechniczne, gu-. za odmowę sprzedaży i ukryw3 ·ii•~ słri ,;nv dla ski ego-Nr 20 - za odmowę spri~daży i 11kry-

DZIELNICA Sl\ODMIESCIE LEWE 
Dzlł o godzi.lila 13,30 w firmie Stefan i 

Werner, 111. Wlenbowa 44 odbędzie tllę !!t'C­

cąlrte zebranie koła, ner ktć>rym wręc:irons bę­
dą legitymacje stałe. 

UWAGA KOLEJARZE-PEPEROWCY 
~ZŁA ŁÓDZKIEGO l CENTR.. DYllEKCYJM. 
Dzl.ł o godztnle 17-•I w lokalu PP1t Sr6d­

lnłelstd.el Prawe! pn:y 111. Gc:t.Q:A1kie} 75 odbę­
drle się ogólne zebranie JcoleJarzy·peperow­
ców całego węzła łód:tkłego l Cenłtall dy­
rekc:yJneJ. Sprawy bard10 watne. Ohecnofić 
1>bowtązkowa. 

ODPRAWA $EKBETARZT 
'DZtJ:!LNICY SB.ODMIEJSKIEJ 

Dziś o godz.inle 11-ef w lokalu własnym 
pn:y ulicy Piotrkow!llłi8J 83 odbędzł• Błę o':.1-
prcrwa Hkret.miy w1żystkleh kół oddziało­
wych i ogólnych, pracownlcąch I tare.,;o. 
Wyr.:h. Sprawy bardzo watne. Obecność obo­
wiązkowo. 

WSPOLNE ZEJJ.:RANIE PPR ł PPS 
Dzłł o godrlnle 18-ef irebranłe człOn.ków 

PPR ł PPS Spółdlłelnl Spotywc. w Rudz.ła Pcr­
.bicmlc::kieJ. 

ODPRAWA SEKRETARZY DZIELNICY BAŁUTY 
Dlriś o godzln!s 18-ef w lokalu partyJnym 

Zgtetską '11 odbędzl• mę zebrcmlc kól dztel­
łdc:Y ~ut. 

UWAGA DZIESIĘTNICY RUDY PABJANlCKlEJ. 

Dztj. o godzin.le 17-ej w lokalu partyjnym 
pny ul. Wteniawaldego 5 · odbędzie 1łę od­

i prawa. dzeliętn!ków Rudy Pablanickiel. Obe<:­
\ ność obowiązkowa. 

ZEBRANIE KOLPORTEBOW GORHEJ LEWE1 
P:r:lś o godzinie 17-eJ w lokalu własnym 

przy ul • . Płob:kow1ldef 282 odbędzl• lię od­
prawa wszystkich kolporterów kół Górne! L•· 
wej. Obecność obowią-zkowa. 

ZEBR.ANIA KOŁ PPR. 

W dniu dzl1łst11zym odbędq aię :aebranła 
kół w nr.ilJłępuJtl'eb dzieltttc:ach: 

Ba-lu.ty, o godz. 16-ej I. „Mytke Dellof", I. Fin­
sler - koła 1 l Il, „Kebn" - koło I, o godzi.­
nie 13,30 f, Klelnman; koło n. 

SRóD'.MIEJSKA PRAWA: 

O godzinie 18-eJ zebranie ter&nowego ku­
ł.a Nr 4, o godałnle 15-el zw. Rewizyjny, o go· 
dzlnie 18,30 „Elekttobudowa'', o godzinie 
13,30 ł. Gutmcm, mnl~na I-na, o godzinie 
15-el PMT oddział Il, Paill!twowa Fabryka Nr 
9, o godzi.n.ie 14·•1 l. „Pattberg". 

SRODMlEJSltA 1 

O god:dnte 17-•I CZPW, o godlrinie 18-eJ 
CT, OT SkL Pot\cz. Nr Z, Zjedn. Pn:etw„ Graitd 
Hotel,- „Scrvoy", Wydzłcrl ltm:l. l Wod.Oclqgo­
wy, o godzłnie 15,30 Wydz. Plcrnł. Okr. 3, RUDA PABIANICKJ,,1 

O ~oclzinJe 15-sl Plerwna - Rudzka, 
god:ńnle 18-sJ f. „Horak" - !turo. 

0 
Spółdzłelnlcr WoJskowa, o godzhlle 1s~e1 ZJ•d­
noczenł• PrI.emylłu Matertałów Piśmlennych 

ł B!UtOwyc:h. 

WIDZEW: 
O godzinie 14-eJ npulamhl. PZPB Nr 16. 

GÓRNA LEWA: 
O godz.lnie 13,30 ,,WttrlC:', PZPK Il mniona, 

n god~lni• lB-el PAK l Cz. Prcr.s., Fabtykcr Ze­
garów, o god'l!inle 15,30 ł. „Anka", Dyrekcla 
Praem. BtlWełn. 

QOBNA PRAWA: 

' O godzinie 18-el l'lebr.anle KomHe\u Fab­
rycznego PZPW Nr ·1, o god3'1.nle 15,30 ogólne 
zebrcmte członków PPR ł. „Stn:eJ.czyk", Dy~ 

rekcja Koni.,? 
- Fabryka Tkanin Ałurowych. 

SBODMIEJSKA LEWA: 
O godzln!e 15,30 !. „Stełan Werner", o gp· 

dZhtle lll-ej PCH. - koło V, Samopomoc: 
Chłopska. o uodz. 13-ef Pracownicy K!:n 

STAll.OMJEJSKA: 
O godzłn.le 15-eJ Wykoncza!nia PZPJ Nr Z, 

o godzinie 16-e! nupemla fabrfkl Hr 4, Fa­
bryka Obuwla, Nr I, ł . „SilW4H", f. „Lempks"; 

BAŁUTY: 
O qGdz.!n!.e 15,30 wylcotlczalnia t. „luhle", 

o ~1od21!11i4ł 19-ej „Naprzód". 

PODZIE,;KOWANlE 
Z okazji zakońc:r:oneqo kuriu dla sekreła­

l'!Y k9mitetów kół fab[YcnlTCh, kt,óry odbył 
!llę w Domu Propctgandy PPR pny, \11. Płotr­
kowskłel 264, składamy gorąca podziękowa­
nia :i:r mozolną prac4 Kom. Łód'I. PPR.. oraz 
wyldadowczynt towarzy•zc:e Jutństdef ł lu· 
deyńsklej. 

Towar:r:yli!Ze • !'urnncl: 
Gotleb · ~tanb~l?w, Kaczmarek Zd~~!aw, 

- Kopiec: St., LeJmann i Skocnrlas. 

wanie mąki pszennej i masła uk<irana zo t • 
la grzywną w wysokośCi 50 tysięcy złotych. 

. SZUWIKTSKI S~ymon, właściciel sklepu spo­
zywczego w Łodzi przy ul. Piotrkowskiego 82 
-- za ~dmowę sprzedaży I ukrywanie mąki 
~s~enneJ ukarany z.ostał grzywną w wysoko" 
sc1 50 tysięcy złoty;ch. 

KOLENDA Le~mard, właściciel ;klopa spożyw· 
czego w Łodzi przy u1. Zawadz!tiej S. a zamie­
szkały przy ul. Za·chodniej 39 - za odmowę 
s·przedazy i ukrywanie mąki pszennej uk·ar.~nv 
został grzywną w wysokości 50 tysięcy zło-_ 
tych. 

Poza tym ·ukarani zostali' za pJbieranie nad 
.· miernych cen: 
. ZIÓŁEK Maria , właścicielka sklepu spo­
zy'Wczego w Łodzi przy ul W::ijsb. P:ilsk'.eaa 
Nr 14 - za. pobieranie cen spelrnlacyin''Cb Zil 
mąkę pszenną ukanma została rzywn".i !.v- wy­
sokości 50 tysięcy złotych. 

PIĄTEK Pelagia, kierowniczka skl~pt1 rzeź­
niczego Państwowego Zjerlnoczenia Przemy­
s!u Konserwowego w Łodzi przy ul. Pomcr· 
skieJ 45, zam. przy Alei 1 Maja 1 - za pnbie­
ranie cen spekulacyjnych za smalec ukarana 
została grzywną w wysokości 50 tysięcy zł. 

PA~HOŁ Józefa, właścicielka sklepu ga­
lanteryJno - tekstylnego w Łodzi przy l,llicy 
Piotrkowskiej 51 - za sprzedaż t;:rwarów po 
cenach spekulacyjnych i sfałl;,z)wanie :ra~hun­
ku ukarana została grzywną w wy~okośt:i 50 
tysięcy złotyclt. 

Wymiana w dziedzinie 
kultury 

SnHer w Prada - Kubelik w łodzi 
Dużo pisze się w ostatnich miesiacach o 

potrzebie wymiany kulturalnej między -nami a 
zaprzyjaźnionym narodem czechosłowackim. 
Ze piękna myśl wzajemnej współpracy wej­
dzie niedługo w życie, o tym przekonają si~ 

wnet wszystkie większe miasta polskie -· a 
co dla niis najważniejsze - ł':,ódź, Na jesie­
ni tego roku nasze miasto gościć będzie świe­
tną o_rkiestrę Filharmonii Praskiej, której dy­
rygentem je~t znakomity kapelmistrz Rafał 

Knbellk, ~yn światowej sławy skrzypka, Ja. 
Ra Kupelika. 

Jednocześnie na zasadach wzajemnej gaś. 

cinności Praga i większe miasta czeskie obej. 
rzą Krakowiaków i Górali" w wykonaniu ar­
ty~tów Państwowego Teatru Woji;;ka Polskie· 
go w Łodzi, które to przedstawienie zapre­
zentnje Liaon Szyller w zupełnie nowel insce. 
nizacji. 

\ 
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PRZYGODY 
pięciu typków z Ban.aluki 

63. Dawniej żyli tu Indianie, 
Kraj był dziki niesłychanie, 
Teraz wielki Man Tru rzadzi, 
Co nie Pyta i nie bladzi"~ 

6.t, M'.y~'li Gapa: „Z dawnych czasów 
Znam Asteków i Inkasów, 
Siuksów oraz Delawarów, 
Lecz nie znałem tych Dolarów". 

Na 'H'ohandzle 

Konfident Geslapó 
w oczekiwaniu kary 

Grzegorz N!edzielskt w czasie okupacji 
t1.ryciaJ w Łodzi w ręce gestapo Antoniego 
FlO«:z.aka i zzareg innych osób, które zostały 
skazane na obóz koncentzacyjny Florczak 
wyrokiem sądu niemieckiego został skazany 
na karę śmierci i wyrok "''Ykonano. Niedziel­
ski w ten n!kczemny sposób zemścił s!ę na 
Florczaku za odbłcie narzeczonej. Było to 
w 1942 rku. 

Następnie zapisał się do organizacji Todt~ 
t wyjechał na Wschód. 

Po wyzwoleniu wślizgnął się w szeregi 
PPR I został sekretarzem powiatowym w Mal 
borku. 

, Pa:rę tygodni temu został wm rozpoznany 
i sp;rowadzony do Łodzi, gdzie przebvwa w 
więz.teniu do chwili ukończenia śledztwa. 

Dochodzenie prowadzt prokurator Ciesiel­
skt Ktokolwiek posiada wiadomości dotyczą­
ce Niedzielskiego, winien zgłosić się do Pro· 
kuratury, Plac Dąbrowskiego 5, pokój 212. 

Pam!ętajmy o tym, że przestępcó.w, którzy 
wślizgnęlt się w szeregi n·aszej Pa:rt11i, winna 
spotkać surowa kara. 

Rok więziel'.lia 
za us~łowanie zabójstwa 

Okręgowy Sqjd Kamy, pod przewodni­
"' .vem s. Maurera, .w skład2.iie tTzyosobowm 

1Ze §portu 

„Jawy" 
Do meczu 

przybywaią z Anglii 
z Czechosłowacią na si k ei'owcy 
staną nie bez szans 

„ 

Nr. 2Jf 

25 tysięcy prz<>~onaliśmy się, że mamy nie przystosowanych do wy.Ścigów żużlowych 
nasze stosunki, szczyl marzeń organizatoróvf urodzonych żużlowców, którzy niewątpliwie po Rasowego „Jap'a" miał jedynie Wikaryjczyk 
nawet najciekawszych międzynarodowych za- udanym starcie jeszcze niejdnokrotnie przy- Mecz z motocyklistami czeskimi wygraliby~ . 
wodów piłkarskich. Tyle zebrało się na sta- sporzą laurów naszym barwom państwm.rym. my z pawnością z większą różnicą punktÓ\< 
dionie Wojska Polskiego podczas wizyty „Tor- Do najlepszych naszych kierowców zali- (25: 23) gdyby nasi zawodnicy nie potrzebo. 
pedo" i prawie tyle podczas meczu .między. czyć w tej chwili musimy Pierchałę z Rybni- I. wali walczyć. również ze swoimi „gracikami" 
państwowego Rumunia ---' Polska. Poza tym lka, zwyci,ęzcę Wielkiej Nagrody m. Łodzi. Maszyny w Muchowcu nawalały skandaliC7· 
takiej ilości widzów nie notowaliśmy do t'i!j I Wszysc.y zapewne pamiętają sympatycznego nie i nie wiele brakowało, abyśmy przez nif 
pory na żadnych innych zawodach. Rekord blondyna, który z taką pewnością bierze nie- przegrali mecz. 
pod tym względem wyrównali motocy!~liści. bezpieczne . wiraże i mija. pewnie w najwię:-c- Ostateczne zwycięstwo wywalczył nan 

Na torze. w Muchowcu na ~l'!osk_u, pierwsze szy~ pędzie swych groznych. nawet k:on~u~. Pierchała w ostatnim wyścigu zwyciężając \< 

mu ~potk.amu n~szych motocy,;:l!stow z moto- rentow. Jazda Pierchały ~1e Je~t „wana.ci(.a brawurowym stylu Czechów Muchę i Zrule„ 
cyklistami czeskimi z Mo_raw przyglądało siQ lecz oparta na doskonałeJ lechmce wyśc1gow wicza 
25 tysięcy publiczności. Liczba ta świadczy na torze żużlowym. Pierchała ma doskonałe · . • 
najlepiej jak wyścigi motocyklowe na torze opanowanie maszyny i wy cz uciec zastosowa- . Mecz Polska Za~h?dma - Mora~:y h ~ 
żużlowym zdobyły sobie popularność na Slą. nia odpowiedniej szybkości. Nie tylko. jednak l Jakby przedmeczem 0~1cialne_go spotk~Illa Poi . 
sku. Popularność ta teraz niewątpliwie wzro- posiadamy Pierchałę.' Mamy jeszcze :nnych: ska - Czechosłowaqa, ktore ma się odbyc 
śnie. Pierwszy mecz i pierwszy sukces na- Doskonałego Wikaryjczyka z Gdyni, Bonina. w niedługim czasie. Do meczu tego slaj3m1· 
szych kierowców nie minie bez tego. Bruna z Warszawy, nie mówiąc o innych cho•:- dzisiaj możemy to już powiedzieć, nie bez du 

Sport motocyklowy wymagający odwagi by łodzianach Więcku czy Kr'akowiaku. żych szans na ~:vycięstwo. !"'. wiecie dl~ cze . 
i do pewnego stopnia brawury wyjątkowo Bolączką naszą były ciągle maszyny. Za- go'? Bo z Angin przyszły JUZ speqalme za. 
nam odpowiada.. Zawsze mieliśmy doskona- wodnicy nasi jeździli na ciężkich maszynach mówione tam maszyny do wyścigów żnżlo. 
łych lotników sportovvych (kpt. Zwirko), teraz szosowych lub „własnej konstrukcji" zupełnie wych dla naszych reprezentantów. 

li • 

Swięto spor'owe pracu1ące1 
organt zują w dniach 15-18 b. m. nasi włókniarze 

Największym rozmachem na polu proplg0 ) korzystać będą z trzydniowego okolicznościo- kich zorganizowana zostanie wystawa zd,ięć 
wania sportu wśród swoich pracowników mo- wego urlopu płatnego. Wyżywienie i kwatery fotograficznych ze spływu do Szczecina, która 
że się poszczycić Zarząd Główny Związku llczestników Igrzysk pokrywa w Łodzi Zarząd niewątpliwie cieszyć się będzie dużą frekwen-
Zawodowego Robotników i Pracowników Prze Główny Związku Włókniarzy. cją nie tylko jego uczestników, ale również 
my~łu Włókienniczego. Po udanym spływie NAGRODY wszystkich interesujących si~ sportem i wy. 
.kaJakowvm do Szczecina, włólrniim:e przystą· . chowaniem fizycznym mieszkańców Łodzi. 
pią do zorganizowania jeszcze na większą s:rn. Pod~zas Igrzysk p~ze~rowa~zana bę?z1e ------
lę zakrojonej imprezy sportowej. Impreza tą • punktacja za kon~urcncJe 1ndyw1dualne i za z - . Z 
będzie mała Olimpiad~ Włókniarzy ____:_ pierw-~ gry zespołoV:'e. Punktować się będzie klubv ..,;;;. ZQCllD ~li~ 
sze ogólnopolskie _I\:jr~yska Sportowe Związku, i oddziały. z.awodnicy za pierwsze .. trzy miej- j Uwaga płl"W!:.!lCyB 
Zawodowego Włokniarzy w Łodzi. sca. otrzymaią .nagr?dY. i:a własnosc, na włas l 9 'Jl ~ • 

JUZ ZA TYDZIEN nośc o'.rzymaJą rowmez. nagrody .zespoło•....-e „ Kierownictwo Sekcji zawiadamia, że tre. 
Igrzyska odbędą się w dniach 15 - 18 bm. po~zczegolne kluby. Odd~iały natomiast otrzy-

1
ningi członków sekcji odbywają się na base. 

przy czym obejmować będą niemal wszystkie ma1ą nagrody przechodme. 'nie KS „Zjednoczeni" we wtorki, czwartki, i 

gałęzie sportu w kon!~urencjach żeńskich i ZETONY ZŁOTE, SREBRNE I BRĄZOW !soboty od godz. 17.30. 
męskich._ . . . . 

1 
w konkurencjach indywidualnych zawodni J UWAGA! Dnia 1.1 sierpni~ b.r: (ponie~z~a 

A więc będziemy m1c;h me . tvlko le.;:ką cy otrzymają za pierwsze miejsce żetony !łek) o godz. 1~-te_J . o~będzie się na boIS"'.l' 
a!letykę, gry s~ortmvc,1 p";kę nozuą, boks, te- złote, za drugie srebrne, za trzecie brązowe, ! ~rzy . ul.n Srebrzz:n~kleJ. ~·ark Ludowy) ze.branie 
ms, pływame, g1mnastyi<:ę 1 kolarstwo, ale ·1a- oprócz tego ka:ldy z nich otrzyma dyplomy , ~akci1 'ływackieJ. Zb1orka przy trybunie ko-
wet sport motorowy w postaci zjazdu gwiaź- parniatkowe. · ło głów.nago wejścia na boisko. 
dzistego. „ 1nn11u"""'' '"" '""'"'""'""11111u111111111uo11u11u1111 1111111111111110 

ZAWODNICY KORZYSTAC BĘDA WYSTAWA r FOTOGRAFICZNA Z DAWNYCH DNI 
z PŁATNYCH URLOPOW - ZE SPŁYWU DO SZCZECINA 

Wszyscy zgłoszeni do igrzysk zawodnicy Podczas Ig.rzysk w jednej z świetlic 
.~#Km SC:tWWWU1 

!I-lala, hala„ halal 
łód'· 1 

Temal • • k I ' 
Zbli" •iępomoł" '"on j,:!' ~ ~d~~m• !:!,łw•j~~p~woj, ~!I 

żymy ochłonąć po emocjach jego - nadciąg· zawody bokserskie nawet zaprojekt1wane na 

1 
nie zima. Zimy obawiają się najb;:irdziej bok- dużą skalę. Sęk w tym, żeby ją 'Jt:zynw_ć od 
se~zy. Nie dlatego, że zima nie jest :iclpow[e- Zarządu Miejskiego. W tym celu postanowio·. 
dmą porą roku dla tego sportu (pneciw-nie), no w najbliższym czasie wybrać KJmitet Ho- i 
ale dlatego, że znów będą mieli skrępowane norowy, któryby przemówił do s~rca Jjców 1 

poniekąd ręce brakiem hali. Hala w;my, miasta. 
jak na boks - ulubiony ~port Łodzi, jest za Gdyby się to udało i pięściaEe halę 11pa­
mała. . Ry~yko u!ządzama enr.- ~.ą-:y~h tr.zoną otrzymali, ewentualne inwHstycje prze· 
s~otkai; ~1ędzypans~wowych zbyt w.1c·lkie. prowadziliby ze swoich funduszów, a n:ewąt· 
Nic tez dziwnego, ze ŁOZB postnww1ł na . . . . . _ „ _ 
własna rękę szukać sobie możli .vc!go .la h phw1e p~yszhby im Jeszcze z pomocą ,v„zy -
nad glową. c u I scy miłośnicy sportu pięściarskiega. 

Niedawno w sferach pięściars:dch dowie- Mamy nadzieję, że Zarząd Mi2jski, o ae 
dziano się o pewnej pofabrycznej hali, w któ- uzna za możliwe przyjście naszym pięściarzDJń 
rej mogłyby się tymczasowo, dopó~d Łódź nie z po!T'~ - " - pomocy tej im nie odmówi. 

Echa uTour de France" 

P
0

opb11czyk i Olenicki, ·warszawscy kobrn„ 
pn:ed wojną byli czętymi gość:ni t,1rn hc!e­
nowskiego. -. Popończyk w roku przyszłym 
ma powrócić na tor i zapewne odwi~dzi i Łódż 

Wielka zniżka cen! 
na sezon zimowy 

PŁASZCZE 

skaz.<rł na 1 rok więzienia Władysława Dale- F k • s ' Im 
ckiego za usiłowanie zabójstwa. . ra c s ts .,, 

Okoliczności przestępstwa przedstawiały n u ' 1 por 
:~s~~:i~~uj~~~jac:1:z~~~ec~;:~~e~o~~j:. I . . „ '' . 

damskie zimowe 
modelowe 
peleryny nieprzemakalne 

8.400 - 9.600 
12.000 

jesionki męskie !i.400 
1.800 

19.000 

kiego Krupnicktego - Dalecki będąc w stanie I o polskim kolarzu 
nietrzeźwym począł zalecać się do narzeczo_ 
nej Krupnkkiego. w pewnym momencie zja-1 .. W wysc1gu .dookoła Francji: j~k P?dawa- dowany mężczyzna, ważący 85 kg. 
w!ł się Krupnicki i zaczął czynić Daleckiemu hsmy, brał u~ział ~olak I~leban~k1, ktory za· Podczas całej drogi Klebai1ski miał nie· 
wymówki. Wówczas Dalecki rzucił się na nie- · preze.ntował s~ę z iaI: .nailepsz~~ strony V(Y_· zwykłego pecha. Zmienił op niezliczoną ilość 
go i scyzorykiem zadał mu ranę w okolicy wołuiąc entuziazm ws~od. Poloi;u francuskie]: dętek, ram, kierownic.-Poprzysiągł sobie jed-' 
serca, pzzebijając przeponę. Krupnickiego Oto „ co o Klebanskim pisze francuski nak nie ustępować, nawet więcej - posta-1 

· t d . 
1 

k d d „Sports : nowił nie porzucać w ogóle myśli o zwycię-
p;zewiez ono 0 szpita a, s q . wysze ł do- Klebański urodził się w Polsce i liczy o· stwie. I rzeczywiście, gdyby nie fatalny 
01ero po up.ływie paru tygodn:!: becnie 26 lat. Przebywał on prawie cały czas pech ... 

Sqd wymierzył ~tos~nkowo n:ska_ karę, wy- we Francji w Valencienues i pracował w jed- Klebański jest najlepszym polskim kola-
choc:zqc z załoze!l1a, ze Dalecki dzTałał w a- nej z kopalń. Uprawiał on wiele sportów m rzem. Nic więc dziwnego, że będzie reprezen 
fekc1e. in. grywał w piłkę nożną z Tempowskim, bok- tował Polskę w Reims. Klebański. to naoraw-

Prokurator zaoowiedztcrł apelację. sowal się z Walczakiem. Jest to dobrze zbu- de klasa ... ". 

GARNITURY 
męskie 6.000 - 13.200 

15 . .500 
3.900 

czarne wizytowe 
bryczesy gabardynowe 
spodniP w dużym wyborze 

Zniżki dla członków Związków 'Za. 
wodowych za okazaniem legitymacji. 

• · 1 s~ · ~ · d'.łle t\~i1 , 1ew:cz 1 
Piotrkowska 18 {skh~u w ~1l~w4rt!u) I 

Firma egzystuje od roku 1922 

) 
I 
l 
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